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D ziś  św . W e io n ik i

Jutru  7 B r M ęczen n ików

7 L 4 m y
T E A T R  N A R O D O W Y : Dziś i ju ­

tro „Głupi JakoD" Ritnera. W  pró­
bach „W ie lka  m iłość" Moinara

T E A T R  P O L S K I: Dziś i dni na­
stępnych „Tessu* w pientjarowe.i ob 
■ adzic. Dnia 16 b. m. prem jera „Z  
miłości niedostatecznie**. •

TE A T R  N O W Y : Nieczynny.
TE A TR  M A Ł Y : Nieczynny.
T E A T R  L E T N I : Dziś i jutro „P o ­

dwójna bucbalterja** w  reżyserji W ar 
nerkiego z Dymszą, Orwidem, Bro- 
cnwiczówną i  Grossowną w rolach 
głównych.

TEATR K AM E R ALN Y : Nieczynny.
T E A T R  M A L IC K IE J . Dziś i ju 

tro Shaw‘ a „P ro fes ja  pani W arren".
W IE L K A  O P E R E T K A  (K arow a 

18 ): Dziś i jucro „Gejsza** pocz. 8.15 
wieczór.

CYRULIK  W A R S Z A W S K I. Dziś i 
codziennie rew ja p. t. „Frontem do ra­
dości”  z  Ordonką, Symen. Krukow­
skim i Lawińikim na czele (7.30 , 
9.4ó)

Zielona pleźa Warszawy
Skazany na zabudowę rezerwat świeżego powietrza

D u sząca  s ię  i pocąca w  sp iece i 
kurzu  w ie lk ie g o  m iasta  ludność 
s to lic y  m a poza W is łą  tak  n ie w ie ­
le z ie len i i re z e rw a tó w  w o ln ego  te 
renu, że o g rom n a  p rzes trzeń  pola  
M ok otow sk iego  s tan ow i d la  n ie j 
p ra w a z iw e  d ob rod z ie js tw o . T o te ż  
tysące  ludzi ob le ga  w ie lk ą  łąkę 
lo tn iska  ze w szys tk ich  stron, od 
R a k o w ieck ie j, T o p o lo w e j, au tos tra  
a y  Ż w irk i i W ig u ry , s p ra w ia ­
ją c  k łopot p o lic ja n to w i konnem u, 
w zbran ia jącem u  dostępu na lw ią  
część obszaru p rzezn aczon ą  do 
s ta rtow an ia  i ląd ow an ia  sam olo ­
tów .

Z w łaszcza  w  sobotn ie  popołu d ­
nia, n ied z ie le  i św ię ta  p o le  M oko­
tow sk ie  p rzed s taw ia  w id ok  o s o b li­
w ego  obozow iska. Z ie lo n e  tro m u­
ra w y  ps trzą  setk i p lam  to w a ­
rzys tw , rodzin , par i pojedy ńczych  
a m ato rów  św ieżego  pow ie trza , a 
zu pełn y  brak  d rzew  i c ien ia , b ez­
w zg lęd n a  o p e ra c ja  s łoneczn a i 
sw oboda obn aża jących  się  a ż  dc 
kostjum u k ąp ie low ego  w łączn ie  
lu d zi —  upodabn ia tra w n ik  m o­
kotowski cfo p la ży  w iś la n e j

P r z e w a ż a ją  grupki rodzinn e. 
P a te r  fam ilia a  zd ją w s zy  k a m ize l­
kę, je ś li  ju ż  n ie  koszu lę, rozp ro-

Wyroki starościńskie
na uczestników zajść w  Mińsku

Ś led ztw o  w  sp raw ie  zab ó js tw a  
ś. p. B u jaka, w ach m is trza  7 p. ul., 
p rzez  ż y d a  C L ask ie lew ic za , k tóre  
nyło pow odem  rozru cn ów , trw a  
d a le j. A re s z to w a n i c z łon kow ie  b. 
O . N . R . w  lic zb ie  14, k tó rym  za ­
rzuca  s ię  u d z ia ł w  podpa len iu  do­
m ostw  żyd ow sk ich  i g ra b ie ż , zo ­
s ta li o sad zen i w  w ięz ien iu  na P a  
w iaku  S ta ra n ia  adw oka tów  c

zm ianę d o tych czaso w ego  środka 
za p o b iega w czego1,’ ' n ie  zostaljN-u- 
w zg lęd n ion e . W s zy s cy  oska rżeni 
p ozostan ą  w  w :ęz ien iu  do czasu 
ro zp ra w y  sądow e j.

Sąd S ta rościń sk i w  M ińsku  M a 
zow ieck im  na o s ta tn iem  pos ied ze ­
niu skaza ł k ilkunastu  u czes tn i­
ków’ za jść  na 2 tyg . aresztu .

5 to w  u je sp racow an e  kości, ja g o  
p o łow ica  w  lek k ie j sukni, a lb o  i 
bez n i e j : w  h a lce  • koszu li, w y s ta ­
w ia  na ża r s łon eczn y  kark, ra m io ­
na i w yzu te  nogi, a p oc iech y  na- 
w p ó ł n a g ie  tłu m ią  się  po t ra w ie  i 
b a w ią  u w iązan em i na sznur 
kach butelkam i, w  k tó rych  s ię do- 
s trcza  w ode d la  sp ragn ion ych  
cz ion aow  rod z in y . W  grupach  to 
w a rżysk ich  „oochodzi** g ra  w  
k a r ty  lub f l i r t ,  p o le g a ją c y  g łó w ­
n e  na zapasach  w rę c z  p om iędzy  
p łc ią  odm ienną . P a r y  k łócą  się, 
ro zp ra w ia ją  lu.b p rz y b ie ra ją  u- 
m ia rk ow an ie  czu łe  pozy. S am o tn i­
cy  o p a la ją  s ię  za w z ię c ie  albo 
ob serw u ją  o toczen ie . J es t p rze ­
stronno, łąka pachn ie, w ia te rek  od 
odgródKÓw d z ia łk ow ych  ch łodzi... 
Żyć n ic um ierać I

P o n red zy  pu b liczn ośc ią  u w ija ją  
r ię  sp rzed a w cy  w o d y  sodow ej, 
kwasu i lodów

—  Lod y , lo d y ! D la smaku i o- 
c h lo d y ! K to  u m n ie  kupu je, ten 
na brzuch n igd y  n ie c n o ru je ! K to  
kupi ten n ieg lu p i, k to  zap ła c i —  
n ie  s tr a c i! L od y , lo d y !

-— W oda , św ie ża  w o d a ! Z ’mna 
z lodu  w oda  s od ow a ! K w a s !

D z ie c i p rz ed rze źn ia ją  ich  ok rzy ­
ki. a le  handel n ie  id z ie  sporo. 
W ięk szość  „p la żo w ic zó w 1* p rzyn o ­
si w odę ze sobą, o g ro s z  te ra z  n ie 
łatw o.

N a d  au tos trad a  u-stawit sw o je  
u ten sy lja  p rzed s ięb io rca  „kola 
szczęścia*1. H a za rd  ma zaw sze 
zw o len n ik ów , w ięc  tu ta j g rom a­
dzi s ię  m a ły  tłum ek, p rzew ażn ie  
jednak ga p iów .

—  K to  i kto je s z c z e ! K a żd y  j e ­
den num er w y g r y w a ! G statr.i 
s z c zę ś liw y  odda ję , p roszę b a rd z o '

D zies ią tk i oczu  w p a tru ją  sie 
ch c iw ie  w  w iru ją c y  krążek

Od skw eru  C u rie  - S k łodow sk ie j 
dochodzą  d źw ięk i o rk ies try , a g r o ­
m adząca s ię  tam  pub liczność 
św iadczy , że  rad jo  n ie  zaga rn ę ło  
je s zc ze  w szys tk ich  słuchaczy i m u­
zyka żyw a  m a lic zn ych  zw o len n i­
ków .

—  Gla. g la !  —  w o ła ją  dziec iak i, 
b iegn ąc  w  s tron ę  pod jum , na k tó ­
rem  s iedzą  m u zycy .

P en  p o lic ja n t  u w ija  s ię  n ’ e- 
rm ord ow an ie  po lotnisKU na p ięk ­
nym  koniku o b je żd ża ją c  g ru pk i 
lu dzi co raz  c iaśn ie j ok rą ża ją ce  
obszerne pole.

—  P ro s zę  s ię  w y co fa ć , p roszę  
się w y c o fa ć !

Z żalem  i pom rukiw  an iem  w yco ­
fu ją  s ię  poza w yzn a czon e  g ra n ic e  
żądn i z ie len i, p o w ie trza  i słońca 
ludzie m iasta.

•
*  *

P o le  M okotow sk ie  je s t  w łasn o­
śc ią  w o jska . P o  ustan ow ien iu  Fun 
duszu O bron y  N a ro d o w e j ten  te ­
ren , jeden  z p ierw szych , zo s ia ł 
p rzezn aczon y  na p a rc e la c ję  na ce ­
le ib ro je n io w e . N a  m ie jscu  łąk 
p ow stan ie  rep re zen ta cy jn a  dzie ln i 
ca s to lic y . G d yb yż  tak m ożna 
s tw o rzy ć  tu ta j inną rep rezen tac ję , 
r eh a b ilitu ją cą  rek o rd ow y  w W a r ­
szaw ie b rak  w o ln e j p rzes trzen i —  
w arszaw sk i H y d e -P a rk  czy  B o is  
de B ou lo gn e !

W  J. P

Handel żydowski
w  G a r w o lin ie

żyd ow sk i „N a s z  P rzeg ląd ** p i- 
„D o n ie ś liś m y  ju ż  o za rząd zen iu  

w ła d z  m ie jsk ich  w  G a rw o lin ie , w  
w yn iku  k tó re go  h a n d la rze  ży d o w ­
scy  z  ta m ie js z e g o  p lacu  ta rgow e  
go  zo s ta li u su n ięc i z  dn iem  1-go 
lip ca . O becn ie  buduj‘e s ię w  G ar­
w o lin ie  h a lę  ta rg o w ą  W śród  han 
d la r zy  żyd ow sk ich  panuj'e p ow a ż­
ne za n iep o k o jen ie  spow odu  ten- 
d en cy j zm ie rza ją c ych  do niedopu 
s zc zen ią  żyd ów  do n o w e j ha li. 

W c zo ra j racica p ra w n y  C en tra li

D eża lis tó w , adw . M a lk in , in te rw e  
n jo w a l w  te j sp raw ie  w  tam te j 
szem  s ta ros tw ie , p rosząc o p rzy ­
zn an ie  p ra w a  p ie rw szeń s tw a  dc 
sto isk  i m ie js c  w  h a li ta rg ow e j, 
p o n iew a ż  spow odu  zn ies ien ia  p la  
cu ta rg o w e g o  k ilk a se t rodzin  ż y ­
dow sk ich  zosta ło  p ozb aw ion ych  
e g zys ten c ji.

S ta ros ta  w  G a rw o T n ie  p rzy ­
rzek ł sp raw ę  tę  p rzych y ln ie , rozpa  
trzeć**.

Z tniasfa
NOWE W A G O N Y  T R A M W A JO W E

N a linji „ P  • wprowadzono nowy 
wagon tram wajowy z serji zamówio­
nych 33 wagonów, które zaczęły już 
nadchodzić do Warszawy. W agony 
te pos.adają nowoczesne urządzenia 
i są wykonane w fabrykach krajo­
wych na G. Śląsku.

Nowe wagony rozwijać mogą 
większą szybkość i posiadają miej­
sca siedzące dia konduktora.

P R O JLK T  PR ZYM U SO W EG O  
Z W A L C Z A N IA  PLU SK IE W  

Omaw ana jest obecnie sprawa za­
stosowania powszechnego przymusu 
zwalczania pluskiew. M ają być przy 
jera. użyte gazy  trujące będące juz 
częściowo w  zastosowaniu.

Próby w tym kierunku mają być 
podjęte niebawem w nowych do- 
maen spółdzielczych na Żoliborzu.

15-000 D ZIEC I 
N A  PO ŁK O LO N JA C H  

N a 25 czerwca ogółem przydzielo­

no do wszystkich punktów pułkolo- 
nijnycli 7 970 dziec Pozatem ud 25 
czerwca przydziałów dokonywały W’e 
własnym Łakresie poszczególne insty 
tucK. a od 1 lipca zapisy przyjm owa 
ne sa bezpośrednio na punktach pól- 
kolonijnych.

Podług prowizorycznych obliczeń 
liczba dzieci przyjętych na połkolonje 
dochodź, ao 15.0U0

P R Z l Bl u o w A DROGI 
Z  JA B ŁO N N Y  DO NOW EGO 

D W O RU
Jedną z większych robót drogo­

wych v/ bieżącym sezonie budowla­
nym na terenie powiaTu warszawskie 
go jest przebudów a drogi z Jabłonny 
uo iNow^go Lrworu nr. długości oko­
ło I I  km. Odcinek ten jest p rzygoto­
wyw any do ułożenia w  roku przysz­
łym  kostki bazaltowej na cemencie, a 
narazie wykonywana jest gruntowna 
renowacja dotychczasowej szosy sza 
browej.

m l *  n  K S e p u r a

Zegnał Śpiewem su\m
z  b a l k o n u  h o t e l u  E u r o p e j s k i e g o

P o  o lb rzym ,m  su kces:e na po- 
n .u dzia łkow em  p rzed s ta w ien iu  0- 
perow em , K iep u ra  o b ie ca ł o b le g a ­
ją c e j go na u lic y  pu b liczn ośc i za- 
śpiewmć na p ożegn an ie  p rzed  od ­
ja zd em  z hutelu dn ia  7 b m. Z go d ­
nie w ię c  z ob ie tn icą  śp iew aka  i z 
za p o w ied z ią  tego  o so b liw eg o  k on ­
ce rtu ,-o g ło szon ą  p rzez prasę, w ie ­
czorem  w  dniu  w czo ra js zym  ju ż  
p rzed  g od z in ą  7-mą p rzed  hote lem  
E u rop e jsk im  i na p lacu  p rzed  ko* 
m endą m ias ta  p oczę ły  gro tjjad zić  
s ię  tłu m y pu b liczn ośc i, ce lem  zgo  
to w an ia  p o żegn a ln e j ow a c ji zn a ­
kom item u a rty śc ie .

W e jś c ie  do hote lu  i schody w io ­
dące na ganek  kom endy m iasta  
zo s ta ły  w p rost ob lężone. K ilk u ty ­
s ięczn y  tłum  tam ow a ł ruch  n aw et 
na p rz y le g ły c h  u liica ch  A u to  K ie ­
pury, za je żd ża ją c e  o god z. 7.30 
p rzed  gm ach  hutelu, zosta ło  pow i- 
tane d łu go niem  iknąeem i ok la sk a ­
m i i o w a c ja m i. T rz eb a  było  je d ­

nak D rzeczekać w ie c zo rn ą  zm ianę 
w a r ty  na placu, by nie p rzeszk a ­
dzać w o jsku .

Zn akom ity  śp iew ak  śp ieszy ł 
się  jed n a k  w id ać  * bardzo, gdy ż  
m im o serdeczn ych  o w a cy j tłumu 
n ie s za fo w a ł tym  razem  ob fitym  
rep e r tu a rem : od śp iew a ł je d y n ie  4 
p iosen k i film ow ’ e „T o b ie  śp iew an i 
tę p ićś “ , u lub ioną „ N in o n “ , „ K o ­
cham  w szys tk ie  k ob ie ty  * i „O  so le 
m io “ ... N a  w ię c e j n ie  dał s ię  na­
m ów ić, czem u zresz tą  trudno się 
d z iw ić . zw a żyw szy , ż ;  śp iew a ! 
bez akom pan iam en tu .

*
*  *

D o w n d u jc m y  się, że Jan K  e- 
pura w y je żd ża  w  n a jb liż s zy  p ią ­
tek  do W is ły , gd z ie  b ędz ie  p rz y ­
ję t y  p rzez  P . P re zy d en ta  R z e c zy ­
p osp o lite j na sp ec ja ln e j aud jen - 
c ji.  Z W is ły  od jed z ie  d o 'K r a k o ­
w a, stąd zaś p rzez  W ied eń  du W e ­
n ec ji.

'A A  T> }  O
Czwartek, dnia 9 lipca. 1

6.30 „K iedy  ranne...**. 6.33 Gim- 
oaityKa. 6.50 Muzyka (pł-J - 7-2t
Dzien. por, 7,30 P rogr. na dzisiaj. 
7.40 Aiuzyka (p ł.). 11.57 Svgn~ł cza­
su i he jna: z Krakowa. 12.03 U ’k. 
salon. E . Raabego (z  Poznania;.
12.55 „K ą c k  dia m łodzieży w u j 
sk iej" — inż. 2. Kobyliński 13.05 
Dzien. połudn.

15.30 Wiad. gosp. 15.45 Przyroda 
w lipeu —  pogad, St. Sumińskiego 
dla dzieci st. 16.00 Konc. Ork. Filh.
Warsz. pod dyr. J Ozimińskiego z
Ciechocinka (p ize z  Toru i:) 16.45
Odczyt wojskowy. 17.00 P ieśn i Grie­
ga w  wyk. K Kruszewskiego — Das. 
Przy  f o r t  B. Wallek - W alewski (z 
K rakow a). 17.20 P . Czajkowski: Kon­
cert sKrzypcowy D-du." w  wyk. Br. 
HuDermana (p ł. . 17.50 „Znaczenie 
powietrza górskiego dla zdrowia* 
—  pogad. w ygł. d i. B. Skaiżyńskj (z  
K rakow a). 18.00 „Jak spędzić świę­
to 1810 „Życie kait. i art. stoli- 
ey“ . 13.15 Eon ■. reki. 18.50 Pogad. 
Małej Ork. R  P.
aktualna. 19.00 Teatr W yobraźni: 
słuchowisko p . t. „Romans eskimo­
ski" w/g M arka Twaina, w  tłum. A. 
Słamińskiego, w  iad jofon. H. Hohen- 
Jligerćwny (z  W iln a ). 19.30 Konc. 
Polskiej Kaneli Ludowej F . D zierża­
nowskiego. 20.15 U tw ory Maxa Re- 
gera  (W  20-tą roczmcę śmierci kom­
pozytora) w  wyk. L. Muenzera (ze  
Lw ow a). 20.45 Dzien. wiecz. 20.55 
Pogad. aktualna. 21.0u „N asze pieś­
n i" w  wyk. K . Norskiej. P rzy  fort. 
W ł. Waier.towicz. 21.30 M elodje re- 
w jowe i film ow e \ lkł. w t  L ig e ra  
w  wyk. Zespołu H. Golda. 22.00 
„Sport w W iln ie " —  pogad. (2 W il­
na; 22.10 Wiaa. sport. 22.15 „Z a lo ­
ty "  —  aud. muz. w ukt, St. R oy ‘a 
ilustrowana piosenką ludową i a rty ­
styczną w wyk. solistów, choru mę­
skiego i kapeli ludowej. P rzy  fo r te ­
pianie Marjan Sauer. Reż. St. R oy ‘a 
(z  Poznania). 23.00 Muz. tan. w  wyk.

Piątek, dnia 10 lipca.
6 30 .K iedy ranne...". 6.33 Gimna­

styka 6.50 Muzyka (p ł.). 7.20 Dzien. 
poi. 7.30 Progr. na dzisiaj. 7.40 Mu­
zyka (p ł).

11.57 Sygnał czasu i hejnał z E ra 
kowa. 12.03 Zapomniane utwory ~ła- 
wnych kompozytorów (p ł.). 12-55
„Trocnę myśli na początku rokt 0 o- 
jpodarczego" — pogad. w ygf. W . 
Cnmielecki. 13.05 Dzier.. połudn.

15.30 Wiad. gosp. 15.45 Rozmowa 
z chorymi ks. kapelana M. Rękasa 
(ze  Lw ow a ). 16.00 „M m iacary mu­
zyczne*1 w  wykonaniu Drk. Kam eral­
nej pod dyr. A . Hermana (z  K rako­
w a ). 16.45 „W ewnętrzne p i ic e  P. O. 
W. w  latach 1914— 1915" —  odczyt, 
wygł. W . Jędizejew icz. 17.00 Recital 
śpiewaczy St. Korw in - Szymanow­
skiej. P rzy  fo tt. 1. Rosenbaum, 17.20 
T rio  salonowe Pol. Radja. 17.50 „P o ­
radnik sport." —  red. J W łodarkie 
wicz. 18.00 „P rzeg ląd  wydaw." —  
prof. H . Mościcki. 18.10 Pogad. aktu 
alna. 18.15 Konc. reki. 18.45 „Samo- 
choaem przez Polskę". 18.50 Biuro 
Studjow rozm awia ze . nicnaczami 
P. R. 19.00 W IE L K I  K O N C E R T  M U  
Z Y K I  P O LS K IE J  Z  D Z IE D Z IŃ C A  
W A W E L S K IE G O . W yk .: Or. Sym. P . 
R. pod dyr- G. F itelberga, Chór m ie­
szany (połączone chóry Tow . Muz, 
i Tow. O ratoryjnego w K rakow ie) 
pod dyr. B. W allek  - M alew sk iego i 
A . Kupycińskiego ( z  K rako i a .): St. 
Moniuszko: Bajkę —  uwertura, M. 
K arłow icz: Run od ja  litewska —  wyk. 
ork. sym f. I ’ . R. B. W aliek  - W alew ­
ski. Suita pieśni podhalańskich —  
wyk. chór tn.esz pod dyr. kom pozy­
tora. St. W ieehow icz: Chmiel —  wyk. 
ork. F. E. Łabuński: T ryp tyk  pasto­
ralny —  wyk. ork. K . Sikorski: C zte­
ry pieśni ludowa —  „y k . chór miesz. 
pod dyu  A. Kopycińskiego. JL Szy­
manowski: Dwie m elodje kurpiow­
skie —  wyk. cnór miesz. pod dyr. B. 
W aliek  . Walewskiego. R. Palcat er: 
Taniec z Osmołod —  wyk. orK. Catośc 
koncertu transmitowana jes t do N ie- 
miec. Część óruga koncertu do A n ­
g lji. W  przew ie o godz 20.00 —  Re­
cytacje o W awelu (z  K rakow aj. 20.50 
Dzien. wiecz. 21.00 Pogad. aktualna 
21 C 5 „M ozaika muzyczna". W yk .: J. 
Paszkowska —  a lt i  Sekstst instru­
mentalny pod dyi I. Gerta. 21.(5 
Wiad. sport. 22.00 Muz. tan. z ka­
w iarni „Z iem iańskiej" w  Łodzi. 23.00 
Muz. tan. (p ł.).

Szybkiej budowy Wisłostrady
ŁGrnsga się S.are fóiasto

A T L A N T IC : „Żona dwóch m ężów ’’ 
a M u R; „ż-iociziej serc" i „Intymne 

życie Henryka V III".
AC R O N : „W yspa skarbów" „C zci­

ciele prtrji".
A D R IA  „Promenada muości".
AS: „Pogrom cy Inajan" , dodatki. 
A L O lL u : „ 3<-norita w  masce" 1 

„Surmchoa Nr. 99" .
A N T IN E A : „M iłość Tarzana" i

„Flip i Flap".
B A Ł T Y K : „Kobieta be: maski". 
BIS: „Hrabia z Monte Christo". 
CO LO SSEUM  (M a łe ) : „Pogrom cy 

Indjan".
C 4P IT O L : Mały Marynarz” .
C 4S IN O : Crisiiiu de paris”. 
CORSO: „E w a”  rewja.
C Z A R Y : „P a t i Patachon jako w ię­

źn iow ie" i „R ew elacyjn i . nadgro- 
graitl",

I E L j l 'E :  „E p izod " i „Całuj ir.me 
jeszcze"

l-AMA „Doktór X ". 
tU K O P A ; „Porw ano Kobietę". 
H LrtARM O NJA: „Kwiat hawai” . 
FLOR1DA: „Przyjaźń  w  obliczu

unierci" 1 „Nasi rezerwiści".
FORUM Bunt zwierząt ’ i „Jaśnie 

Pan szofer” .
HELIOS: „Pieśń nocy”  j „Antek 

Policmajster 
HOLI. V W O O P- „Baron Cygański” 
K u M E T A : „Z  pamiętnika detek-

t j w ow ".
M aSK  4: „ukandale m iljonerów". 

„A . I . J4 :atonęła"
M lE JbK IL : ' „Sekrety Marynarki 

W o jenej-.
M L 1 R O : „M orderstwo w  Kasynie" 

i rewja.
MA|ESTIC ..Takie są dziewczęta ’7

Czarne róże”  i „P ieśń pta 

Kobie, 

(z  życia 

matko’’ i

MARS: 
ków ’

AJl-J N 4 : „W alczę o życie", 
ta Orchidea".

M IN E R  W A . „Sza leńcy" 
iegj. Pdsk ich ;. „Malibo**,

MUCH A- „Oskarżam cię,
„W ysła  dteipy rew ję” .

NOV. a  T O M B o j A : „D on  Juan" i 
„8 godzin D-<-a M organa".

OKO P R a SK IE ; „B etty  Sharp' i 
„jaśn ie Pan Szorer".

P A N : „W hisky i a o ia r "  i „\u a  
w krainie czarów".

K INO  PaK . s-GO A N D R Z E J A : 
„N ie  miała baba kłopotu" i dodatki.

P O P U L A R N Y . „Ostatni postem
ńek*‘ i rewja.

P E T IT  T R IA N O N : „D aw id  Cop-
ptrficld" i „4 i pół M uszkieterów".

PR AG A : „Zaczęło się od pocałun­
ku”  i „Rezerwista’ ,

R A J : „N ie  miała baba kłopotu" i 
„N iedzielne braw erje"

R E N A : „Człow iek o stu maskach" 
i „śluby ułańskie".

RI 4FTO ; „Pokó j Nr. 309" .
R O NY: „W ypraw y K rzyżow e".
R O M A: „P ep i” .
SFINKS: „ire la " i rewja.
SOKÓŁ: „N ie  odchodź adeninie* i 

„Bogin i W iosny".
SÓ U KLNTO : „Antek Policmaj­

ster" i „W ielkie W ydaizenie".
STY I OV Y : „W ie lk i p lan ".
s Vv i A i O W 11): „PokuŁ*".
Ś W IA T : ..Noc weselna”

nad A rdam i”
1 ( )N  „Generał 5utter".
UCIECHA „W acuś".

YAR IE TE  (Gmach Cyrku): 
posterunek j .ABC miłości".

,Burzr

Ostatni

'Wypadki i ktauz eże
Utonięcia. W  : z asie kąpieli w  U  iś- 

le r ° d  'A' sia Golacze gm. /.akroczym. 
utonął uczeń 8-ej klasy gimnazjum 
’0-'ćtni Stefan Michalski z Warszawy 
lRodwa'e 2<>)-

W" jeziorze Goclawskiem utonął Jan 
Paw.iS7, iat 15, pastuch zc wsi Goc- 
ławek, gm. Wawer.

Zamachy samobójcze Na ul. Cie­
plej 9 napiła się jodyny ]9-!etnia 
Chawa Sukniak, bez zajęcia (akurta- 
na d). Stan desperatki groźny.

Na Pl. Zamkowym zairuła się wsku 
tek zawodu miłosnego esencją octo­
wą H elera Konopka, lat 21. praso­
waczka (Chłodna 5)-

Psia plaga. Przy ul. Daliboru ?, 
pies pokąsał pncztjijona, U.ncentego 
Zaworskiego (Chmielna (7)-

Na ul. Wolskiej została pogryziona 
przez psa 12-letnia Marja btarozub, 
uczenn.ca (W olska 54)-

Masówka. Przy zbiegu ulic Orlej i 
Leszna zorganizuwano ma6Ówkę ko­
munistyczną. Policja  rozpędziła oko­
ło 60 osób.

Ogłoszenia drobne 

MEBLE 100 Z t .  f S S Ś
*yplalnia. stołowy, gaDinet skrom 
ire jszy  50. Nowy-Śdrist 30, róg Pie- 
rackieg#

Narzeczona złodziejką. Jankla M io­
duszewskiego (rreta  malarza, o- 
ktadia narzeczona jogo Estera Kier- 
sznerówna (Gęsia I 5j, służąca War­
tość skraazonych rzeczy wyneni t,U0 
z! Kiersznerównę aresztowano w  Lo­
dzi.

Szaleniec z siekierą. Przy ul. Wloś- 
cianskiej 10, lokator tegoż domu, 28- 
Ktni 4% aciaw Senęwil, bez zajęcia, 
będąc pijany, dostał' ataku furji, w 
przystępie ktorego zranił się sienierą 
w  lewe podudzie. Rannego opatrzyło 
1’ogotowie, poczem Sengwilowi nało­
żono kaftan bezpiecz-ństwa.

Likwidacja booknracherów. Policja 
zlikwidowała nast. Kantory bookma- 
cherskie: przy ul. złotej 8, prow adzo- 
ny przez Izydora Cnmieiewskiego; 
p izy ul. Nowogrodzkiej 43. prowa­
dzony przez tugenjusza An.tawickie- 
go ; w cukierni £.' K leszcza przy ul. 
Marszałkowskiej 97, prowadzony 
przez Aleksandra Wittora, oraz na ta­
nim placu wyścigów  konnych, k rnto- 
r> lotne, prowadzone przez Hersza 
bzopę (S-to Jerska 24), Szlamę Przy- 
suskiego (Muranowska 1) i Mendla 
Grynberga (Bonifraterska ll/ ]3 ).

Śmierć pod kolejką. Pod put:ąg ko 
ejki maretkiej w p5 lla  Llżbieta Ka ■ 
czanowska 85 lat (S talowa 48) pono 
sząc śmieri na m.ejseu.

Na ul. Tatarskiej ó został pokąsa: 
przez psa Jurek Ostrowski lat 15 
(Konarskiego 8 ).

W  da lszym  c iągu  ak tua lna je> t 
s j.raw a  kom u n ikac ji na S tarem  
M ieśc ie . Jak w iadom o , w szys tk ie  
a r te r je  do lo tow e, ja k  np. Sw , Jań 
ska, N ow o m ie jsk a  etc. są zam knię 
te d la ruchu k u low ego  w skutek  
za g rod zen ia  ca łego  szeregu  do­
m ów  na S ta rem  M ieśc ie . Z tego  
pow odu od  d łu ższego  ju ż  czasu 
u n ieru ch om ion a  je s t  h n ja  autobu 
sowa, k tó ra  doch od z iła  do rynku 
S ta rego  M ias ta . W  ten sposób 
m ieszkań cy te j d z ie ln ic y  są poz­
b aw ien i ja k ie jk o lw ie k  kom unika 
c ji ze śródm ieściem .

S p raw a  bu d ow y  w 's lo s tra d y , t. 
j. a r te r ji  b ie gn ą ce j w zd łu ż  brzegu  
W is ły , p rz y le g a ją c e go  do S ta rego  
M ias t? , s ta je  s ię  w obec  tego w

n a jb liż szym  stopn iu  aktua lna, 1 
gd y ż  ty lk o  rą d ro gą  m oże być sicie 
rew a n y  ruch ko łow y , łączący  „ ta  
rc M ias to  ze śród m ieśc iem  i inne 
mi d z ie ln icam i. P oza tem  w is ło c tra  
da łą c zy ła b y  n a jk ró tszą  d ro gą  ca ­
łe ś ród m ieśc ie  z Żo liborzem , B ic- 
lanam , i M arym on tem , przyczy­
n ia ją c  s ię  do d a lszego  ro zw o ju  
tych  d z ie ln ic , obecn ie  jak b y  zakor­
kow anych .

Tym czasem  od p ow ied n ie  roboty  
p osu w a ją  s ię  b. p ow o li i o ile  na 
ten cel n ie  będą p rzezn aczon e 
w iększe  k red y ty , o tw a rc ia  Wisło­
s trad y  m ożna się spodziew ać w 
nader o d leg łym  term in ie , t j .  za 
parę  lat.

5.000 lum cii antek
można uruchomić w Polsce

t i H & y  lE ib  p j e r w s z y  l o m b a r d  a k c y j n y
1 * 1 .  N A P O I C i ł l l i A  i r ,  2

pod firmą

WARSZAWSKIE 1 M O T 1  P H i Y t Z H O W E  U Z M  R U C H O M O Ś CI
t »3 o tk a  *.Ke;;5rta

SPRZEDAJE CODZIENNIE Z WOlNEJ RĘKi PO tdSKICH CEUACM ROŻNE
KOSZTOWNOŚCI 5PńDŁE Z LiCYTACJł

    -
LICYTACJA CODZIENNIE PO C ZĄW SZY  OD DNIA 14 LIPCA 1936 ROKU

B. wywiadowca okradT
cudzoziemca na dwoi cu Kolejowym

W  w yn iku  d łu go trw a łych  s ta ­
rań  Z w iązku  zaw od ow ego  pracow  
m ków  fa rm aceu tyczn ych , M in i­
s te rs tw o  O p iek i Spo łeczn ej zaw-ia 
dom iło  w szystk ie  u rzędy  w o je ­
w ódzk ie , że  w  tych  m ie jscow oś- 

iaeh, w  k tórych  n iem a aptek  lub 
liczba  ich  je s t  zb y t m ała, a m ie j­
scow ości te  p os iad a ją  w szys tk ie  
w ym agan e w aru n k i do o tw a rc ia  
now ych  aptek, n a leży  n ie zw ło c z­
nie ro zp ija ć  konkursy, na o tw a r  
cie aptek.

Punktem  w y jś c ia  je s t  p ra gn ie ­

n ie  zm n ie js zen ia  b ezroboc ia  
w śród  fa rm a ceu tó w . P o d łu g  o b li­
czeń w spom n ian ego  Z w iązku  m oż 
na uruchom ić w  P o ls c e  oko ło  5 ty  
s ięcy  n ow ych  aptek. P os zc zegó ln e  
w o jew ó d z tw a  o g ło s iły  ju ż  odpo­
w ied n ie  konkursy. M ięd zy  in . 0- 
g loszon o ju ż  odpow iedn i konkurs 
na ó now ych  aptek w  sto licy .

Z m a r l i
Ś. p. Władysława Chotkowska, u- 

rzędniczka w  Warszawoc, zmarła w 
Inowrocławiu.

Po przybyciu do Warszawy itrię 
dzynarodowego ponągu zgłosił się hu 
policji obywatel szv ’aicarski U tlo 
Hótten z Malmó i zameldował, iż 
wysiadłszy z wagonu postawi! na 
ziemi walizkę, sam zaś począł roz­
glądać się w  poszukiwaniu tragarza 
iJo chwili stwierdził z przerażeniem 
hrak walizki, która zawierała przed­
mioty v ’artosci 1-500 i*ł.

W godzinę po powyższem zamel­
dowaniu, do przechodzącego ui. M ie­
dzianą policjanta podszedł Jan No- 
wakuwsKi, prosząc o zatrzymanie 
szybko oddalającego się jegomościa 
z elegancką waiizsą w ręku, który 
miał przed pewnym czasem skraść 
meldującemu zegarek. Zatrzymanym 
okazał się Zygmunt Kossowski (nig­
dzie niem- iłowany). Ustalono, iż wa­
lizka stanuwi własność wyżej wspo­
mnianego Szwajcara.

Kossowski jest b. wywiadowcą, 
który ze służby policyjnej przeszedł 
na etat urzędnika ministerstwa spraw 
wewnętrznych* Po dość krótkim cza­
sie, za różnego rodzaju malwersacje 
został wydalony i w  rezultacie w yto­
czono mu sprawę karną. W  jakiś czas 
potem wyjechał do Gdyni, gdzie za­
czął pracować w  charakterze urzędni­
ka w  porcie gdyńskim, skąd został

znowu usunięty, na skutek :ozes’a- 
nych za nim listów gończych

ty try n y  podrożały
ied iug Otrzymanych iniurmaeyj z 

miarodajnych zródel, ceny na cytry­
ny znaczni! zwyżkowały. Eksporterzy 
włoscy żądają za 1 skrzynię cytryn 
wagi około 35 kg. 100 lirów.

Przyczyną zwyżki cen na cytryny 
jzst mała stosunkowo podaż tegc u 
wocu oraz duże zapotrzebowanie na 
ten artykuł. Pomimo zwyżki cen w 
pierwszej dekadzie lipca nadejść ma 
do Gdyni większy transport cytryn 
syryjskich, transport ten będzie li­
czył przypuszczalnie około 15.000 
skrzyń

Pomarańcze
\\ koncn ubiegłego miesiąca naa- 

szeu' do Gdyn< transport pomaiańcz 
Kalifornijskich w  ilośn około 16 00ci 
skrzyn tow ar jest przeznaczony 
przeważnie dla importerów warszaw­
skich 1 katowickich, będzie on jed­
nak sprzedany na aukcjach gdyń­
skich.


